
BOHDAN SZCZEPKOWSKI 

WSTĘPNE WYNIKI I PERSPEKTYWY POSZUKIW AN ZLOZ KRUSZYW A 
W WOJ. OLSZT~SKIM 

WOJEWODZTWO olsztyńskie położone w strefie 
najmłodszych utworów polodowcowych zlodowacenia 
balty<ikiego, pokryte jest grubym płaS7JCZielll CZW'all"'O­
rzędu osiągającym największe miąższości w Polsce 
(przeciętnie 150 m, a miejscami ponad 200 do 300 m). 
Wśród szeregu kopalin czwartorzędu mających 

znaczenie gospodarcze, ostatnio niemal pierwszQPlano­
we staje się kruszywo. Związane jest to ściśle z szyb­
kim wzrostem zapotrzebowania na k ·ruszywo przez 
budownictwo. Klruszywo występujące w natuTalnych 
warunkach zawiera wszystkie frakcje uziaxnienia 
okruchów skalnych w postaci piasku, żwiru lulb ich 
mieszaniny czyli pospółki. Ponadto w złożach wystę­
pują także rozmaite domiesUti pyłów, wkładek glin 
i mulików, spotyka się nieraz pokaźnych rozmiarów 
głazy. Złoża, !które mają najmniejszą zawartość piasku 
oraz innych domieszek są naj,bardziej cenne i poszuki­
wane. 

Powierzchniowe utwory czwartorzędowe w woj. 
olsztyńskim kryją w sobie duże możliwości występo­
wania złóż kruszywa. Dotychczas nie prowadzono tu 
poszukiwań Z!łóż kruszywa w sposób bardziej szczegó­
łowy i na większą skalę. Brak było również choć'by 
ogólnego planlll poszukiwań złóż odznaczających się 
możliwie najlepszą jakością, przy jednoczesnych du­
żych zasobach .i stosunkowo dogodnym położeniu ko­
munikacyjnym. Złoża, które zostały udokumentowane 
napotkano na ogół przypadkowo, często też nie osiąga­
no takich wyników, jakich oczekiwano. 

W 1958 :r. ddkonano próby określenia łącznych za­
sobów krUszywa w woj. olsztyńskim, oceniając je na 
ok. 70 mln m~. Szacunek ten obejmował podliczenie 
orientacyjnych zasdbów dla większości złóż, jakie 
były znane na podstawie istniejących wyrobisk i opra­
co:wań dokumentacyjnych. stąd obecnie uważa się, 
że wielkość tych łącznych zasobów jest zaniżona 
i możliwości w tym zakresie są znacznie większe, 
biorąc ·.pod uwagę złoża jeszcze nierozpoznane znaj­
dujące się .pod nadkładem. Ze znanych po~d 500 
większych wyrobisk eksploatacyjnych kruszywa, więk­
szość jest jedynie okresowo czynna lulb zarzucona 
a tyliko kilkadziesiąt jest eksploaJtowanych czynnie 
przez jednostki gospodarcze wojewódzlkie i pozawoje­
wódZJkie. Tylko nieliczne spośród nich ·były rozpoznane 
wierceniami geologicznymi. 

Stan udokumentowania geologicznego złóż kl'U5zywa 
do 1962 r . według danych Oddziału Geologicznego 
Wydz. Budownictwa, Uvbanistyki i An:hitektury 
Prez. Woj. Rady Narodowej w Olsztynie przedstawiał 
się następująco: 

Rodzaj Zasoby 

Miejscowość 
bilansowe Powlat udokumen- Rok t pozabl-

towanla lansowe 

Nielbark-
Dębno nowo-

miejski kat. C, 1953 1736410 m' 
Grajewo glżyckl .. c, 1956 354385 .. 
"Jez. Mazurs. 

2" 
olsz'tyńs-

.. B 1956 451235 .. 
Gutkowo 

ki karta rejestr. 1956 468242 .. 
Ryn n/jez. Ru-

minek glżyckl kat. C, 1960 884000 .. 
Kruklanki węgorze-

wskl karta rejestr. 1957 109 818 .. 

4004 090 m ' ") 

•) Na dzień 1.1.1961 r . stan zasobów udokumentowanych 
wynosił 1 092 000 m' bil. i 683 000 m• poza bil. Orzeczeń opinii 
i innych form dokumentacji było zarejestrowanych 51 
o zasobach 1 270 000 m'. 
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Większość z tych zasobów, udokumentowanych 
zwłaszcza w latach 1953-1956, została już wyeksplo­
atowana. Oprócz wym'ienionych . w tabeli było ·również 
opracowanych szereg innych różnych form dokumen­
tacyjnych jak opinie, orzeczenia, wstepne wyniki 
wierceń itp. Przeprowadzane w latach ·1954-1957 
i 1960-1961 wiercenia rozpoznawcze w różnych rejo­
nach województwa dawały wyniki częściowo .pozy­
tywne (złoża o małych zasobach lub rozproszonych) 
i negatywne. Tak więc woj. olsztyńskie posiadając 
możliwości, co do istnienia większych złóż kruszywa 
miało znikomo geologicznie udokumentowane rloża 
kruszywa, niewspółmiernie do reszty kraju z braku 
jednolitego i baTdziej długoplanowego .planu poszu­
kiwań w tym obszarze. 

Chara!kteryzując ogólnie sposób występowania i for­
my napotykanych złóż kruszywa omawianego woje­
wództwa można rpodzieldć je lila trzy podstawowe typy: 

l. Typ czołowo-morenowy (akumulacji lodowcowej 
częściowo wodno-lodowcowej). Złoża tego typu za­
wierają soczewy żwiru wśród pospóJ.ki i pias'ku 
przewars~eń lub wkladek mułlku, glin i iłów, licz~ 
nych głazow narzutowych różnycll rozmiarów. Charak­
terystyczna jest przy tym bezładność mart;eriaiu ziaT­
na żwiru często są zwietrzałe, !POSiadają ot oczki lulb 
lepiszcza z tlenków żelaza powodujące rdzawe zabar­
wienie ,kruszywa, stosunkowo duże jest również za­
pylenie. Jest to typ złóż najibardziej zmienny o za­
sobach drobnych, rozproszonych, trudnych do rO?JpO­
znania i udokumentowania. Duża ilość obecnie eksplo­
atowanych złóż w woj. olsztyńskim należy do rego 
typu, powszechnie występujących i stosunokowo łat­
wych do rozpoczęcia eksploatacji. Zasoby madą ·roz­
miary od kilkudziesięciu do kHkuset tysiecy metrów 
sześciennych w postaci nieregularnych gniazd ·roz­
rzuconych we wzgórzach lub innych formach tereno- · 
wych na dość znacz.nej przestl7Jel1i {np. ~ejon Bulkwai­
du i Dercu pow. olsztyński, Kanigowa pow. · nidzicki, 
Nowych Gut pow. piski i in.). 

2. Typ wodnolodowcowy (zandrowy i innych form 
akumulacji wodnQ-Ilodowcowej). Złoża występują w 
formie bardziej regularnej, niekiedy na większych 
przestrzeniach. Materiał jest wysegregowany, stosun­
·kowo czysty. Oprócz waTstw żwiru są na przemian 
wanstwy pospółek i piasków, rzadziej mułków. Można 
napotkać złoża bardziej żwirowe lub bardziej piasz­
czyste. Teren występowania złóż jest albo równy, a tbo 
pochyły, falisty, a nawet pagórkowa ty. Stanowi czasem 
otoczenie brzegów jezior rynnowych lulb ich prze­
głębień-śladów po dawnych rynnach, fragmentów 
tarasów jeziornych i innych związanych z nimi f<>Tql. 
Mogą to być złoża . ozów pojawiających się na po­
wierzchni, a także zagrzebanych pod niewielkim nad­
kładem, niewidocznych w sposó'b wyraźny na po­
wierzchni, wreszcie części stożków zandrowych szcze­
gólnie w ,partiach przy czołowych morenach,' w ich 
początkach u wylotów dawnych tzw. 'bram lodowco­
wych. Złoża tego typu niejednokrotnie występują 
pod mniejszym lub większym nadkładem piaszczystym 
lub gliniastym, zasoby mogą być rzędu od kilkuset 
do miliona metrów sześciennych lub więcej {np. 
Kruklaa1ilci i Jezioro~skde !POW. węgorzewSkd, Grzyblny 
1 Gralewo pow. dz1ałdowski, Bramka pow. morąski, 
Bęsia pow. biskupiecki i in.). 

3. Ty.p tar asowy-rzeczny {akumulacji wodnej). Złoża 
występują tu w związku ze sta rszymi tarasami rzek 
stru~eni lub ich formami dolinnymi, nieraz w od~ 
daolenm od obecnego koryta rzeki. Niekiedy mamy do 
czynienia z fragmentami, szc~tkami sta.rszych tarasów 
znajdujących się nawet rpod nadkładem całkowicie 
lub częściowo. Geneza t ych złóż jest ściśle związana 
z działa'lnością rzeki, przemieszczaniem się jej koryta 



ZESTA\VIEN.tE \VYNIKO\V BAOA:t<l PRO.SEK KRUSZYWA POBRANYCH Z R0ZNY·CH MIEJISCOWOSCI 
WOJ. OLSZTYŃSKLEGO 

Ziarna Punkt 
U ziarn i · e ·n l e 

% Za w . plask. 

2!10 110!20 120!40 l Mle.jscowość Powlat Marka słabe l pyłów 0-2 % 
zwlet- lglełk. % mm 40 

rz. płaskie 

B! esówko biskupleki bezklas.• 8,8 3,0 1,8 60,9 22,0 8,6 8,5 -
Adamowo 

dzlałd~wskl 
.. 6,0 6,6 · 2,4 58,3 25,2 8,5 8,0 -

Wysoka 
2so 

3,2 3,4 2,0 52,6 30,8 9,4 7,2 
T.urza Wielka .. 2,8 8,6 1,8 16,0 29,8 22,0 23,3 8,9 
R)'lbno .. bezklas.• l •3,2 8,0 2,6 69,3 16,0 5,2 6,3 3,2 
Myślę ta l .. 170 l 4,4 5,2 1,8 38,5 36,9 16,1 8,5 -
Przełęk .. 250 6,0 6,4 1,6 31,1 34,5 14,6 14,4 5,4 
Prloma .. 110 2,4 14,0 1,4 43,6 33,2 12,1 7,4 4,5 
Rumlan 1 .. bezklas.• ~.4 3,8 1,6 55,2 24,3 8,8 9,2 2,5 
Rumian 2 250 5,6 3,8 2,0 29,0 23,8 22,2 21,7 3,3 
Mrągowo mrąg~wskl bezklas.• 4,2 5,6 1,4 64,0 17,9 5,7 6,6 5,8 
Kanlgowo nidzicki 110 4,4 11,4 2,6 45,0 31,4 11,2 7,9 4,5 
Plątki l .. 110 8,8 17,6 2,4 44,9 26,4 14,8 14,11 2,9 
Plątkl 2 .. bezklas.• 3,6 10,4 2,2 48,1 27,1 9,0 8,5 7,3 
GaJ k. Nidzicy 

nowo~lejski 
250 6,6 13,8 2,8 18,5 40,0 17,1 17,4 7,0 

Kurzętnlk 250 5,2 9,9 1,2 30,7 53 ,3 13,7 2,3 -
Wałdyk! :150 5,1 - 3,0 23,6 42,8 16,6 12,4 4,7 
Bukwałd olsztyński bezklas.• 9,2 3,8 2,0 62,6 20,2 8,8 8,4 -
Gamerki Wlk. .. .. 2,8 4,6 2,0 63,1 17,9 8,8 4,2 6,0 
Łęgajny 

p~kl l lO 
3,6 5,6 2,0 66,0 20,0 6,5 6,8 0,7 

Nowe Guty 1,2 3,0 1,8 45,0 21,1 9,1 13,2 11,6 
Kruklanki l węgarzewski 170 5,4 8,2 2,0 39,3 28,0 13,5 13,7 4,5 
Kruklanki 2 .. 250 4,0 5,8 1,8 33,8 30,2 16,9 19,1 -

- ------
Wg normy PN->53 B-06714 ,,.p~łka" 

250 do 10,0 do 30,0 do 3,0 35,0 65,0 

• Po odslaniu piasku wg orzeczeń jakości - marka ,.250" . 

w dość długim okresie, z historią calej doliny. Naj­
częściej są to złoża dobrej jakości o zmiennym 
i różnorodnym warstwowaniu frakcji, o dość regular­
nym wyksztakeniu. Zasoby mogą być różne, załeżnie 
od tego, czy mamy do czynienia z fragmentem tarasu, 
czy z jego regulaiiilym występowalll:iem na większej 
przestrzeni terenu, rzędu kilkuset .tysięcy metrów 
sześciennych do miliona i więcej (np. Jagoty nad rzeką 
Elmą pow. lidzbarski, rej. Nowego Miasta Lubaw­
skiego - dolina Drwęcy pow. nowomiejski i in.). 

W celu lepszej orientacji odnośnie do jakości kru­
szywa, przedstawiono niżej zestawienie wyników ba­
dań próbek kruszywa pobranych zgodnie z normą 
PN 61 B-06720 i wykonanych przez Zakład żel•betnic­
twa Foliotechniki Gdańskiej w 1962 r. dla .złóż z 23 
wyrobisk eksploatacyjnych z różnych miejscowości 
woj. olsztyńskiego (taob.). 

Kruszywo w złożach woj. olsztyńSkiego stanowi 
w zasadzie opospólka osiągając w niektórych złożach 
zawartość piasku do ok. 7('/1/o. Z zestawienia wyników 
badań jakości z ubiegłych lat, jak i obserwacji .tereno­
wych wynika, że średni punkt piaskowy w · złożach 
woj. olsztyńskiego należy przyjąć ok. fJ('/1/o. Dla więk­
szości z tych zlóż analizy wykazały, że po odsianiu 
piasku pozostały materiał jest dobrej jakości, zawar­
tość ziarn słabych i zwietrzałych, igiellkow.atych 
i plaski<:h oraz pyłu na ogól jest w granicach do­
puszczalnych przez normę. U dział poszczególnych 
frakcji w uziaornieniu powyżej 2 mm przedstawia 
się następująco: największy procent stanowi frakcja 
2-10 mm, frakcje 10-20 mm oraz 20-40 mm mają 
udzia~ procentowy zbliżony, co widoczne jest wy­
raźnie w zestawieniu. Szereg analiz jakościowych 
przeprowadzonych dla poszczególnych przewarstwień 
żwirowych i paspółkowych w złożach różnych rejonów 
województwa, wykazuje następujący udział procento­
wy podstawowych składników petrograficznych 

w przedziale najczęściej 
ziarna kwarcu 5-1('/1/o i 25-300/o 

" skal magmowych i 
metamorficznych 20-6('/1/o 30-360/o i ok. 5('/1/o 
osadowych 2-6('/1/o 300/o i 35-4('/1/o 

Przeciętnie ziarn skal krystaiicznych w masie żwiru 
i pospółki jest od 30 do 800/o, najczęściej 60-700/o. 
Spośród skal osadowych stanowiących resztę tej masy, 
przeważającym Składnikiem są wapienie. Opierając się 
na danych z rejonu Dzierzgonia (strefy .pogranicza woj. 

gdańskdegiO i olsztyńskiego - pow. sztu:msk:i li! morąskli.) 
analiza petrograficzna okoruchów skal w kruszywie 
wykazuje, że zawierają one skallenie, różne odmiany 
ziarn kwarcu od przezroczystych do zabarwionych. 
Wśród skal magmowych występują granity, porfiry, 
dioryty, gabra, noryty, bazalty i diabazy; metamar­
ficznych - gnejsy, lupki mikowe, a także ułamki 
marmurów i kwarcyty; osadowych - wapienie, · !«"ze­
mienie, piaskowce i gezy. Ogólnie ok. 3('/1/o stanowiły 
skaly magmowe, wapienie - 3011/o, piaskowce - 1'lfl/o, 
kwarcyty - 1~/o, gezy - 140/o i inne '}}1/o. W po­
szcZególnych rejonach województwa . powyższy udział 
ksztattuje się dość różnorodnie, szczególnie jeśli chodzi 
<' okruchy skal innych niż krystaliczne i wapienie. 

Zawartości skal wapiennych w złożach kruszywa 
należy .poświęcić nieco więcej uwagi. Wapienie wystę­
pujące w złożach kruszywa są różnych ' typów i roz­
maitego pochodzenia. Rozróżniamy wśród nich wa­
pienie paleozoiczne i mezowiczne, płytowe, skaliste 
z krzemieniami, 21bite z przekrystalizowanym 'kal­
cytem, margle, wapienie rafowe i inne zawierające 
liczne skamieniałości. W wielu wyrobiskach kruszywa, 
obserwuje się nagromadzenia .głazów wapiennych; 
wyeliminowanych ze złoża w trakcie eksploatacji: 
(np. Gutkowo kolo Olsztyna). · W związku z powyż­
SZYIITl, wśród ziarn żwiru można często napotkać 
szczątki i ułamki licznych skamieniałości , jak: korale, 
gąbki, liliowce, .głowonogi .paleozoiczne i mezozoiczne 
('belemnity kredowe), odciski i ośródki ramienio-. 
nogów i in. 

Badania nad wapieniami prowadził na .przełomie 
XIX i XX w. były lrustytut Geologiczny z Królewca 
(Tornquist, NOtling, Pompecki). Dość pospolite są wa­
pienie kambryjskie ze Szwecji, 7 rodzajów wapieni 
dolnosylurskkh (ordowickich) głównie estońskich, 6 ro­
dzajów wapieni górnosylull'IS'lcich z wyspy Gotila:nd orarz 
inne pochodzące ze Skandynawii i z pólnocnej Estonii. 
POispol:itość występowania wapieni w złożach lkrus.zy­
wa woj. olsztyńslciego może nasuwać .przy:pU57JCZe!lia 
o ujemnym wpływie tego składnioka na jakość żwi.ru. 
Wyniki badań wskazujące jednak na dobrą 'jakość 
żwiru po odsianiu piasku pozwalają sądzić, że więk­
szość wapieni stanowią wapienie skaliste i zbite, 
a więc twarde nie obniżające stopnia wytrzymałości 
kruszywa 

W związku z nasileniem potrzeb w zakresie ·udoku- · 
mentowania zasóbnych złóż kruszywa naturalnego na 
terenie woj. olsztyńskiego, począwszy od 1961 r. 
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Oddział Geologiczny PWR:N z Olsztyna .przygotował 
do rozpoznania wiertniczego ki'lkanaście rejonów, które 
wskazywały na istnienie możliwości występowania 
złóż kruszywa. Z pierwszych sześciu, natrafiono na 
większe złoże w Grzyrbinach pow. dzialdowSiki o do­
tychczas stwierdzonych zasobach wyn<JSzących ok. 
5 mln m3 niewya.erpujących jeszcze calości z.l<Xia. 
Ponadto przeprowadzano wiercenia rozpoznawcze w 
Jagotach nad rzeką Elmą, na miejscu byłej ekspiloa­
tacji niemieckiej (pow. lid;obarski), w Kruklankach 
i Jeziorowskich (pow. węgorzewski), w Nielbarku, 
Upowcu i Ku1"Zętnilru (paw. nowomiejSkrl), Stacym 
Dzier.zgoniu (pow. morąski) i jeszcze w kilku miejsco­
wościach. W wyniku tego rozpoznania opracowano 
w większości karty rejestracyjne. Roboty poszuki­
wawcze z ramienia Zjedn. Przem. Kruszyw i Su­
rowców Mineralnych z Warszawy prowadzone w kilku 
miejscowościach przyniosły udokumentowanie złoża 
kruszywa w Komornikach w ilości 3 250 000 m 3 za­
sobów bilansowych w kat. C1 {pow. działdowski). Na 
podstawie wyników uzyskanych w latach 1961-1962', 
uwzględniając dotychczasowy sposób opracowywania 
t·ejonów perspektywicznych, opdlegający na analizie 
wszelkich dostępnych materiałów archiwailnych, wy­
ników wierceń niemieckich i polS'kich, analizie sto­
sunków geomorfologicznych i geologicznych, a następ­
nie ustalaniu kolejności robót i rozmieszczaniu wier­
ceń :badawczych w terenie - Odd~ial Geologiczny 
przygotował następne rejony do poszukiwań, służąc 
pomocą Wojewódzkiej Komisji PorCYZumienia Tere­
nowo-Branżowego dis Kruszywa. W części z tych 
rejonów rozpoczęło rozpoznanie Przedsiębiorstwo Geo­
logiczne z Warszawy, prowadzące również poszukiwa­
nia we własnym zakresie (np. w okolicach Gródek 
pow. działdowski, Roman, Trelkowa i K·iejkut pow. 
szczytnowski). 

Na terenie woj. olsztyńskiego jest szereg śladów 
zmechanizowanej eksploatacji kruszywa prowadzonej 
przez Niemców, a także kruszarni głazów narzuto­
wych. Zgodnie z informacjami starszych 'badaczy nie­
mieckich istnieją mo:ilJ..iwości występowania złóż na 
dnie Wielkich Jezior Mazurskich, bądź u ich brzegów. 
Kruszywo eksploatowano już we wschodniej części 
dna jez. Niegocin koło Giżycka. Zagadnienie to wy­
maga jednak jeszcze ·badań szczegółowych. 

Z .punktu widzenia perspektyw występowania więk­
szych złóż kruszywa na szczególną uwagę zasługują 
następujące strefy: 

l. Grzybin - Gralewa po1ożona u wylotu "bramy" 
okolic Dąbrówna (jezioro Wielka i Mala 'Dąbrowa), 
między ;potężnie wykształconymi pasami moren czruo­
wych należących do I ciągu moren według J. Kon­
drackiego. Wstępna analiza utworów geologicznych 
występujących na powierzchni, jak i w otworach 
wiertniczych wskazuje na zmienną i S'komplikowaną 
budowę. Istnieje jednak przypuszczenie, na które roaje 
się wskazywać złoże w Grzybinach oraz prawdopo­
dobne w Gralewie, :be na przedpolu walu moren, 
szczególnie od strony .północno-zachodniej ku "bramie" 
Dąbrówna występuje stożek llluwioglacjalny, częściowo 
zmodyfikowany przestrzennie i w formie, a częściowo 
za·grzebany głębiej, miejscami nakryty lub przylega­
jący do kompleksów płatów glin oraz utworów piasz­
czysto-gliniastych. Powyższe przypuszczenie doprowa­
dziło m.in. do odkrycia większego złoża w Grzybi­
nach. Obecnie wykonane wyrobisko eksploatacyjne 
wskazuje na fluwioglacjalny charakter serii złożowej . 

Ogólnie można stwierdzić, że część wschodnia pow. 
działdowskiego jest .perspektywiczna, na co wskazuje 
wyżej opisana strefa, występowanie wzgórz ozowych, 
złoże w Komornikach, przypuszczenia o występowaniu 
złoża w Rywoczynach oraz liczne wyrobiska eksploa­
tacyjne. 

Poddbnych sytuacji jak w przypadku strefy Grzy­
bin-Gralewa można doszukiwać się więcej np. na 
SW od Morąga, na NE od Szczytna, a lokallnie w drób­
niejszych formach w pow. mrągowskim i innych 
miejscowościach. 

2. Doliny Drwęcy w okolicach Nowego Miasta 
Lubawskiego. Według R. Galona zasobny w odpowied-
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nie kruszywo jest s~zególnie najstarszy (górny) taras 
Drwęcy, którego fragment występuje w okolicy Niel­
barka i Kurzętnika. Poszukiwaniem kruszywa powi­
nien być oblęty również taras środkowy, zbadany 
jeszcze w stosunkowo małym stQPniu, co ma znaczenie 
w przypadku woj. olsztyńskiego, gdyż najs-tarszy taras 
wykształcony jest najpełniej po stronie bydgoskiej. 
Co do perspektywiczności strefy po stronie olsztyńskiej 
zdania są podzielone. Rozstrzygnięcie tego problemu 
uniemożiliwia jeszae niedostateczny stopień rozpozna­
nia geologicznego. Z dotychczasowych obserwacji 
w wyrobiskach tej strefy, jak ·również uwzględniając 
05tatnie wyniki wierceń, można przypuszczać, iż miejs­
cami taras Drwęcy 'lub jego fragmenty zasobne 
w kruszywo mogą być nak·ryte utworami czołowo­
-morenowymi lub innymi pozorując u góry ty.p złóż 
wykształconych niekorzystnie, spoczywają.cych na zło­
żach typu rzecznego (Pacółtowo, otoczenie Nowego 
Miasta). Lokalnie mogą występować formy stożków 
napływowych również przyczyniających się do nie:z!byt 
jasnego obr~ występujących .tu stosunków geolo­
gicznych (.rej. Lipowca, · Kurzętnika od strony za­
chodniej itp.). strefa powyższa wymaga systematycz­
nie i metodycznie prowadzonych badań geologicznych. 

Z innych złóż związanych z dolinami rzecznymi, 
a wymagającymi s~zegółowego rozpoznania są złoża 
z okolic Jagot i Koniewa {dolina Elmy dopływu Lyny), 
Jeży na S od Pisza (dolina Pisy), okolic Stachów 
i Borek oraz Baranowa koło Wieibarka (do>liny Wał­
puszy i Orzyca, pow. szczytnows'ki). Co do tych ostat­
nich są przy~mszczenia o możliwości występowania 
rozległych złóż pod niewielkim nadkładem i niewiel­
kiej miąższości przy jednocześnie stosunkowo dobrej 
jakości kruszywa. 

3. Kruklanki-Jeziorowskich, mimo już istniejącego 
w pewnym zalcr-esie rozpoznania wiertniczego jeszcze 
nienależycie zbadanej. Według J. Kondrackiego .poziom 
występowania złóż jest poziomem ·starszego tarasu 
je:z.iornego łączącego jez. Kruklińsikie z jez. Goldapiwo 
i otaczającym te ostatnie. Poziom ten jest wciśnięty 
między kompleksy wzgórz czołowo-morenowych VI 
ciągu J . Kondrackiego, zbudowany z utworów żwiro­
wo-piaszczystych pochodzenia fluwioglacjalnego. Stre­
fa Kruklanek ·pod względem zasobów 'kruszywa wy­
stępujących bezpośrednio i pod nadkładem, kryje 
w sobie duże możliwości. 

4. Starego Dzier.zgonia - Starego Miasta jest zupeł­
nie innego typu. Napotkane za-sobne złoże w Starym 
Mieście oraz znane złoża Minięt (po sbronie gdańskiej, 
pow. sztumski) wskazują na perspektywiczność tej 
strefy 2lbudowanej lokalnie z utworów piaszczysto­
-żwirowych glacjalnych i fluwioglacjalnych, odpowia­
dającej zapleczu III ciągu moren czołowych i następ­
nym. Wymaga ona jeszcze szczegółowych badań geolo­
giczno-ro7J.p0znawczych. Pod koniec 1963 r. w wyniku 
wiertniczego zwiadu geologicznego kierowanego m.in. 
przez autora niniejszego arty!kułu, a prowadzonego 
przez Przeds. Geologiczne z Krakowa - uzyskano 
szereg pCYZytywnych informacji np. z rejonu Prusi­
nowa i Nawiad pow. Mrągowo oraz rozpoznano złoże 
kruszywa w Lęgajnach koło Olsztyna. Natrafiono w 
rejonie GHaw - ·Ruska (~anicze pow. Olsztyn 
i Szczytno) na duże złoże kruszywa, którego zasoby 
można ocenić wstępnie jako przekraczające 'kilka 
milionów metrów sześc-iennych. 

Powyższy .przegląd nie wyczerpuje oczywiście całości 
zagadnienia. Uwzględniając przypuszczalny obszar 
zalegania złóż, ich .typy, orientacyjną mią71;zość z do­
stępnych obecnie danych archiwalnych i przesłanek 
geomorfologicznych, licząc się zarówno z uzyskiwaniem 
wyników negatywnych, jak i pozytywnych in plus, 
wśród wytypowanych do geologicznego rozpoznania 
37 rejonów, według prognostycznego szacunku łąCZIIle 
za-soby kruszywa mogą wynosić kilkadziesiąt milionów 
metrów sześciennych. Bliższe rozpoznanie stref per­
spektywicznych, wyszukan-ie nowych rejonów .powięk­
szą zapewne znacznie i te sugerowane zasoby. Bardzo 
potrzebną, mogącą oodać duże usługi przy poszukiwa­
niu złóż kruszywa byłaby szczegółowa mapa geomorfo·· 
logiczna tego obszaru. 
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SUMMARY 

In the Olsztyn region there are great possibilities 
o•f finding the considerable amounts of natura! orushed 
stone in depmits related to the Pleistocene formatiOills 
and forms, in pariticular .to those of the youngest 
Baltic glaciation. The crushed stone here is represen­
ted by mixed roc:k materaal contaLndng vwious quanti­
ties of sand reaching even up to 70 per eent. The 
resoutees documented in the years 1950-1960 amoun­
ted approximately 4 millions m 3, however, much of 
them are already dug out. 

Here, three fundamental types of crushed stane may 
be dhstinguished: frontal-morainic, fluvio-.glacial, and 
terraee-fluviatile. A discovery of COI!lsidera'ble deposits 
in 1961-1962' at Grzybiny and Karnorniki (Działdowo 
disttict) is worthy of stress, here. On the analysis 
of drill materjals and on geoanorphology, 37 regi01!1S 
have been prepared for geological reoonnaissance. 
The ;p:rospootirngs carrried out at the end of 1963 g,a.ve 
posi,tive results and lead to a discovery of new large 
deposit near Giławy-Rusko, at the boundary of the 
Olsztyn and Szezytno districts. 

The total resources of orushed stone in all the 
regions COI!lsidered amount, according to the .preli­
minary calculations, some tens millions of ma; a cłoser 
reconnaissance may, however, consideralbly increase 
the resources so far cakulated. 
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PE3IOME 

B OJibiiiTbiHCKOM BOeBo,n;crBe HMeJOTCSI 6oJibiiiHe B03-
MOJKHOCTH pa3Be.l(aHHSI KJ>YTIHbiX 3anacoB ecrecTBeH­
aoro CTpOHTeJibHOrO CblpbSI, CBSI3aHHbiX C rtopo,l(aMH 
rrnetłcroqeaa, oco6emm c caMbiM MOJIO.l(biM 6aJITHi1CKHM 
OJie,l(eHeHHeM. 3TO Cbipbe rrpe,l(CTaBJieHO rpaBHeM 
c pa3JIH"łHbiM co,l(epJKaHHeM rrecKa, .l(aJKe )(O 7f1l/o. 
3anacbi, pa3Be.l(aHHbie 3a rrepHOA 1950-60, .l(OCTHrJIH 
BeJIH"łHHbi 4 MJIH Ky6. M, IIpH"łeM ,1(0 HaCTOSIIQero Bpe­
MeHH ÓOJibliiHHCTBO 3aiiaCOB yJKe Bb!pa6oTaHO. 

Pa3JIH"łaiOTCSI TPH OCHOBHbiX BH,l(a Cb!pbSI: cPPOH­
TaJibHO-MOPeHHoe, cPJIJOBHOrJISIQHaJibHOe łl Teppaco­
BOe. B 1961-1962 r. 6biJIH OTKpbiTbi KPYIIHbie MecTO­
pO:lK,l(eHHSI B r:lKHÓHHaX H KOMOpHHKaX (,II;3SIJI,l(OBCKHti: 
paiłOH). Ha OCHOBaHHH H3Y"łeHHSI 6ypOBbiX MaTepHaJIOB 
H reOMOIXPOJIOrHH K reOJIOrWJeCKOił pa3·Be,l(Ke DO,l(r0-
1'0BJieHO 37 paiłOHOB. lipOBO,l(SIIQHeCSI B •KOHQe 1963 rD,l(a 
IIOHCKH yBeH"łaJIHCb ycrreXOM, B TOM "łHCJie ÓbiJIO OT­
KpbiTO KPY'I!HOe MeCTOpOJK,l(eHHe B paiłOHe rHJiaBbi -
P~KO. 

06IQHe 3arracbi BO Bcex paiłoHax no rrpe.l(BapHTeJib­
HbiM DO,l(C"łeTaM ,l(OCTHraJOT HecKOJibKHX ,l(ecSITKOB 
Ky6. M., a BO BpeMSI pa3Be,l(KH 3arraCbi MOryT. 6biTb 
3Ha"łHTeJibHO yBeJIH"łeHbi. 

STANISŁAW BUKOWY 
Instytut Geologiczny 

ANALOGIE BUDOWY GEOLOGICZNEJ WARYSCYDÓW ANTYKLINORIUM 
SLĄSKO-KRAKOWSKIEGO Z SUDETAMI I GóRAMI SWIĘTOKRZYSKIMI 

Faleozoik antyklinorium śląsko-krakowskiego przy­
kryty utworami mezozoiku i kenozoiku poznany zo­
stał g}ównie za !POIIllOCą wierceń. Sfałdowane utwory 
paleozoiku w ·zachodniej części antY'klinorium wcho­
dzą w skład Ś!ląsk~moraws'kiej gałęzi orogen·u wa­
ryscyjskiego. W części wschodniej antyklinorium 
tworzą one krakowską gałąź tego orogenu.. Te diWie 
jednostki ·wyróżnia również J. Znosko (28) jako "mo­
ravido-silesidy" i "krakovidy". Między galęrzdami 
waryscydów ileży GórnOOJ.~kie Zagłębie Węg-lowe 
wy;pełnione tlitworami karbonu górnego. W Siklad 
śląsko-morawskiej gałęzi orogenu wc'h~ utwory 
paleozoiku z wizenem włącz,nie. W krakowską gałąź 
wkomponowane są utwory paleozoiku z dolnym na­
murem włącznie. W samym .zagłębiu sfałdowaniu u[e­
gly utwory 'karbonu z westfalern dolnym. 

Stratyg·rafia przewierconyc'h utworów ustalona jest 
tytl.ko dla niektórych warstw, jednak pozwala to 
jur.?: na wstępne .porównanie paJleOIZOiku antyklino­
rium z regionamj ~iednimi. Li.t·:!ratura dlotycząca 
paleozoiku jest bardrw obszerna. Na ten temat wy­
powiadali się szczegółowo S. Siedlecki (21), S. Bu­
kowy i J. Znosko (29). Obecne studia nad paleozoi­
kiem p.ro.wadzone są ,przede •Wszystkim ·na pod:S<ta­
wie praić: J. Jarosza, F. Rutlko.wskiego, J. Czarnoc-

lciego, S. Czarnookiego, J. Samsonowicza, F. Pattey­
skiego, S. Dolk;torowieza-Hrebnńcllciego, S . Bubnoffa, 
S. Malkowskiego, A. Bolewskiego, K. Zapletala i in. 

LITOLOGIA I STRATYGRAFIA 

Sylur antyklinorium znany jes-t tylko z wierceń. 
Po raz pierwszy jego obecność podaje S. Z. RóżYcki 
(22), za•liczając -dla syluru łupki 1111aw.ieroone w Dąlbiu 
koło Krakowa. 

Najstarszymi ulj)worami antyklinorium, których 
wiek został paleontologicznie ustalony są czarne 
i zielonawoszare łupki z Mrz}"głodu . Zawierają one 
gr<JiPtoliiy: Pristograptus (B ar r), Saetograptus chi­
maera cf. semispinosus {E 11 e s and W o o d) i iln., 
które wedlłu,g H. Tomczyka (25) wskazują na górną 
część dolnego ludlowu. Graptolity w łupkach Mrzy­
głodru znalazł również K. Bojkowski {informacja ust­
na), a w łup;kaeh z JerZJllaJiloWiic S. Buikowy. 

N:ieudollrumentowane palleontologicznie rupki czar­
ne z Bębla i Chrząstowic, a także z Kotowic oraz 
pstre łupki z Wierbki, silnie zdiagenezowane (ze 
śladami slabego metamorfiZJmu), odpowiadają niż­
szym ogniwam syluru. bądź są utworami jeszcze 
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